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Ewolucja podmiotu lirycznego 
w twórczości poetyckiej 
Oksany Laturyńskiej 

Droga podmiotu lirycznego ukraińskiej poetki, Oksany Laturyńskiej ( 1 902-

1970) ,  jest w dużym stopniu uniwersalna i archetypiczna: od energicznych, 
odważnych, optymistycznych maksymalistycznych młodzieńczych pragnień, 
impulsów, nadziei, od kokieteryjnie żywiołowej szyderczej autoafirmacj i -
do później szego rozczarowania, poczucia pochłonięcia przez "złego wroga" 
(c. 2 5 0) 1 (wewnętrznego, psychicznego i fizycznego, oraz zewnętrznego, 
społecznego i politycznego) ,  do upadku sił, wypalenia emocjonalnego, uci­
szania głosu poetyckiego, a jednak do niezłomności, poszukiwania drogi 
wyjścia, do nieśmiertelności w panteizmie: 

3iftn1 TpaBMHKoIO, III}'MiTM B KpOHax, 

3HOB ,n;o rrpaMaTipHoro BrraCTM 1I0Ha 

I 3HOBy Hapo,n;MTMcH [ . . .  l (c. 3 44; wydrukowano w 19 5 7  roku). 

A stąd do tworzenia własnego autorskiego "mitu': poczucia ,,wieczności" 

(c. 344) (miniatura poetycka Enilloz, wydrukowana w 19 5 1  roku) , pisania 
MOllum6 (jest 14 utworów o tej samej nazwie Modlitwa) .  

l Cytuję poezj ę  Oksany Laturyńskiej z e  stroną w nawiasie według publikacj i :  
O. JIRTypwHcbKa, 3i6paHi maopu, TOpOHTO 1983 .  
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Laturyńska pożegnała się z poezją  (podobno w połowie lat 5 0.)  godnie, 
tak jak zaczynała: z potencjalistycznym motywem rozpłynięcia się jednostki 
w Naturze (miniatura poetycka OcmaHHff nicHff - Ostatnia pieśń) .  Zanim 
jednak nastąpi to lakoniczne metaforyczne, aforystyczne arcydzieło, pod­
sumowanie jej własnego aktywnego bytu (<<J1iTO xoporne 6yJIo. / A)K ):\0 
):\eHbll,Jl CITJ1TO / cpi6He ):\)KepeJIo» [e. 263 ] ) ,  poetka zaprezentowała jedno ze 
swoich najwznioślej szych dzieł, utwór €pOHUM (napisany 1946 w Niemczech, 
posłowie prozą dodano w 1956 ,  III i IV "rozdziały" ukazały się w 1948 roku 
w czasopiśmie "ApKa"; składa się z preambuły, wstępu, 1 5  " rozdziałów") .  
W nietypowym dla Laturyńskiej gatunku wiersza pojawia się potężna, eks­
presyjna, boleśnie gniewna eksplozja-krzyk (z licznymi wykrzyknikami 
i znakami zapytania) , zakrojona na szeroką skalę, polifoniczna, potencjali­
styczna, historiozoficzna i religijna medytacja o uniwersalnym, ponadcza­
sowym znaczeniu. Pierwsze zdanie poetyckiej preambuły stanowi aluzję 
do słów Heraklita ,,wszystko płynie" (e. 299 ) .  To, co następuje, to palące 
pytanie i refleksja (w duchu wypowiedzi Pawła Tyczyny «3a Bcix CKa)Ky, 3a 
Bcix rrepe60JIiIO» - " Za wszystkich powiem, za wszystkich będę cierpiał") ,  
pragnienie poznania prawdy: 

y BceCBiTi 6e3Me)!(HiM XTO MM? -

TMX p03BruKaHb 3a CTOCOM CTOC. 

I1i):\JIeCJIIOMMOCb: MM - MiKPOKOCM, 

cBiM ll,iJIbHMM cBiT y co6i KO)KeH, 

i B ):\ylllax HalllMX - rrO):\MX DO)KMM . • .  

A TM Ha):\ ):\orMaMM Ty)KM: 

JlK6M )K TO He 6yJIO TyT JI)Ki ! . .  (c. 299) . 

Dwuznaczne "ty" odnosi się tu zarówno do tajemniczej poetki-myślicielki 
i czytelnika, którego zachęca ona do empatii, j ak i do głównego narratora -
mnicha Hieronima, kronikarza "trudnych dni" powojennego świata. 

Za maską Hieronima wyraźnie widać samą Laturyńską, z jej rozpozna­
walnym okrzykiem, oszczędną, ale wyrazistą obrazowością i jej przejściem 
od pogaństwa do chrześcij aństwa: 

O, ll:aM, JlK HecTopoBi, XMCT, 

Il\o6 MiM Jl3MK 6YB rrpOpe'lMCT, 
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�06 Kap6yBaB p;ilIa 6e3 31I06l1! 

ClIOBaM - cyBopicTb i flIl16iHb, 

RK Ka)l(e TyT liepHelil1H lil1H 

Ta il: cyTi RK 611 He 3aTbMapl1Tb! 

[ . . .  l 
ElIarOClIOBl1 Miil: �l1pl1H TPYP;, 

Bip;Kp"il: i olii, i cepQR ! 

,lJ;oBiBIIIl1 flIaBl1 p;o KiHQR, 

Miil: TBoplie, ClIaBeH 6yP;b! (c. 299-300) .  

Co więcej , kobieca natura poetki przeważa nad dość niewyraźnym 
męskim wizerunkiem mnicha, którego deklaruje, ale tworzy fragmentarycz­

nie (j ak w Rozdziale III), z przej ściami do polifonicznych uczuć osobistych 
(a zarazem trwałych uniwersalnych) . Odczytujemy je w poprzednim cytacie, 

jak również w kolejnych wierszach: 

Ue lIiTa pOKy EO)l(oro TaKoro 

Ta60pl1 no MicTaX TipOlIb, EaBap . . .  

TaM lIIOP;l1 6e3 OTlil13Hl1, 6e3 HiliOro 

O<piPl1 rHiBHl1X CTpaIIIHl1X EO)l(l1X Kap. 

3a Hl1Ml1 - liOpHi 3rapl1�a pylHl1, 

a p;yIIIi nOlIOHl1B CMepTelIbHl1il: )l(ax. 

Ha3ap; iTl1? - TaM ripIIIe, Hi)!( B nycTl1Hi! 

Kyp;l1 )1( Bep;e, p;e, EO)l(e, lxHiil: IIIlIRX? (c. 300) .  

Szczególnie rozpoznawalna (zarówno w treści, j ak i w formie) jest Latu­
ryńska we wzruszającym i głębokim aforyzmie: «HeMa OTąH3HH? - IHIIIOl He 
Tpe6a! / HiKOJIH He BpocTe y cepQe ąy)l(HHa. / Xati m;e i m;e Hac Eor Kapa€ 
3 He6a, - / OTąH3Ha B CBiTi € JIHlIIe oAHa! »  (c. 30 1 )  ("Nie ma Ojczyzny? -
Żadnych innych! / Nigdy obca ziemia nie wrośnie w serce. / Niech nas Bóg 
z nieba karze wciąż na nowo, / Jest tylko jedna Ojczyzna na świecie !") .  Nie 
mogę nie przytoczyć mistrzowskiej kontynuacji tej ciężko zdobytej mądrości, 
która kojarzy się przede wszystkim z intymnymi MamepuHKaMu (kwiaty 
i trawa lebiodka pospolita, dziki majeranek, czyli oreganoj o nich - poniżej ) :  
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Crrp06yi1-Ho TH - 3 i  Cepl.VI Pi,n:Hy [OT'IH3Hy. - O.N. ] BHTHH, 

HarrpH3BOJUlIl\e KHHb i B CBiT i,n:H! -

BOHa 3 T06mo MapeBOM 6JIaKHTHHM 

yClO,n:H rri,n:e, ,n:e He CTyrrHIII TH (c. 302) .  

Przejaw nieodparcie niepokojącej nuty nostalgicznej znajduje się w nie­
zwykle kobiecym (a może uniwersalnym) delirium-marzeniu o domu, 

"słodkich rękach matki" (Rozdział IV; przypomnę, że Laturyńska jest także 
utalentowaną mistrzynią-malarką) : 

A cBiT yBecb - 5IK rrHcaHKa 5ICKpaBHi1. 

3 T060lO i1,n:e BiH i 3a Me:)!d CHy. 

TaM BeCeJIKOBi MepeXT5ITb 3arpaBH. 

ITJIHBeIII, rrJIHBeIII y Ka3Ky '1apiBHy [ . . . ] (c. 307) .  

Warto też wspomnieć, że Laturyńska ma w swoim dorobku zbiór poezji 
BeCeJlKa (Tęcza) i wskazać, że ucieczka od surowej rzeczywistości w uspo­
kajającą iluzję jest charakterystycznym posunięciem poetki. 

Innym zabiegiem artystycznym poetki j est spojrzenie z zewnątrz na jej 
głównego bohatera: 

JIiTorrHcH Il\e He HarrHcaHi, HOBiTHi, 

3a '1epBHi, JIHrrHi, rpy,n:Hi, 6epe3Hi, 3a KBiTHi. . .  

a pOKy DmKoro TaKoro . . .  qeH'Ie, CTii1! 

TH rro,n:epH xyT'Iii1 3arrHcaHHi1 cyBii1! 

BiH TaK rH06HTb TBii1 ,n:yx, TaK T5I)KKO cep.r(e paHHTb, 

MOB BHi1IIIOB TOi1, Koro rrp03BaJIH OKa5IHHHi1, 

Koro i .r(epKBa BHKJI5IJIa i1 Hapo,n: rrpOKJI5IB. 

He 3am5I,n:ai1 ,n:o THX T5I)KKHX rroHypHx maB ! 

JIK pa,n:o 6 3aTalB Bi,n: BCix THX.r(eM y c06i 

i CKpeCJIHB JIiTOrrHce.r(b maBH, pOKH i1 ,n:06H, 

Il\06 'laCOM He yrraB aHaTeMH rrpoKJIiH 

Ha rOJIOBH Mai16YTHix HaIIIHX rroKoJIiHb! (c. 3 1 1-3 1 2) .  
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W ten sposób Laturyńska nieustannie potwierdza swoją stałą obec­
ność, gdy boleśnie tęskni na obcej ziemi w trudnych warunkach emigracji 
za Ojczyzną, rodziną, miłosierdziem, marzy o "radosnym powrocie do 
domu" (c. 304) ,  manifestuje swój ideał: «€):\MH Hapo):\, €):\MHa Bipa i H3MK 
€):\MH» (c. 3 14) ("Jeden naród, jedna wiara i jeden język") ,  przestrzega przed 

"przemocą" Szatana (c. 3 19 ) .  W Posłowiu artystka-myślicielka trafnie defi­
niuje "straszliwą groźbę bolszewizmu": " skalanie duszy ludzkiej" (c. 3 20) ;  
uzasadniając, że "może wkrótce trzeba będzie rozpaczać [ . . .  l nie tylko nad 
«zagubionym Ukraińcem», ale nad każdym człowiekiem w ogóle': ujawnia 
swoje - i Jeronima - zadanie: obudzić śpiącą "boskość" w każdym człowieku 
(c. 3 2 1 ) .  

Podmiot we wczesnej poezj i  Laturyńskiej j est wielogłosowy, c o  wię­
cej , mówi za wszystkich naraz: za siebie (autorkę) ,  podmiot liryczny lub 
bohaterkę liryczną (ta ostatnia w liryce roli prowadzi narrację w pierwszej 
osobie, ale nie j est tożsama z autorką) ,  za Ojczyznę, w szczególności za 
rodzinny Wołyń. Tak samo umiejętnie, wysoce artystycznie przeplatają się 
w jej utworach realia historyczne, folklorystyczne, mityczne, rzeczywistość 
i fikcja. To, czego nie doświadczyła w rzeczywistości, poczuła w wyobraźni: 
miłość (wiersze ,aopiJICKU caoy - 6 30JlOmUX u,JrmKax . . .  , 13 caoy muxo 3aJlJrMU 
npouoy . . .  , TaK myJICl-w, myJICHo cepu,w. IIpo6i! . .  ) ,  macierzyństwo (JIWJlJru, 
JlWJlJru, CUHY! . .  ) . 

Już w swoich pierwszych dwóch zbiorach poezji wydanych w Pradze -
fycJla (Gusła, 1938 )  i KHJrJICa eMaJlb (Książęca emalia, 1941 )  - manifestuje 
podstawowe nastroje, motywy i cele całej swojej twórczości: odwagę, czu­
łość i tęsknotę; nierozerwalność obywatelskiego i intymnego; osobistego 
i ludowo-mitologicznego; chęć zachowania, rozsławienia dziedzictwa kul­
turowego Ukrainy (pogańskiego, chrześcij ańskiego, książęcego) ,  werbal­
nego potwierdzenia siły, woli, ideału państwowego, tak pożądanego przez 
rozproszonych synów i córki Ojczyzny. Już w fycJlax (wiersze 3Haw Ka3Ky, 
3Haw OU6Hy . . .  , B MeHe 3 ZJlUHU ttOpHUU ni6HuK . . .  ) pojawia się charaktery­
styczny, potem - wszechobecny w jej twórczości, trójjedyny, symboliczny, 
wyobrażeniowy obraz zbiorowy na poły baśniowej "księżniczki" - alter ego 
autorki, wzniosłej Kobiety / Ukrainy - choć "odległej" (c. 1 1 7 ) ,  smutnej 
i uśpionej przez swego wroga, "czarnego koguta" (c. 1 18) ,  to jednak otulonej 
nadziejami, oczekiwaniami " rycerza" -wyzwoliciela (c. 1 1 7 ) .  
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Laturyńska jest mistrzynią zawoalowanego współudziału (spowiedzi) :  
własne intymne uczucia wyrażała poprzez pejzaż, uogólnione postacie pieśni 
ludowych, zwłaszcza mężczyzn. Już w fycJlax osiągnęła wyżyny p o t e n c j a ­
l i  z m u (termin Viktora Frankla, oznaczaj ący zaparcie się samego siebie, 
wykraczające poza osobiste "ja'2) :  

RK6M 6a)KaTb qOrOCb, 

JIK6M BOJIMTb MeHi -

nJIMCTM 6 JIe6e,L\eIO 

no MOpIO CMHbOMy, 

06 3eMJIIO B,L\apMTMCb 

Ta COKOJIM�eIO, 

3JIeTiTb OpJIM�eIO 

noni,L\ 060JIOKM, norHaTMCb XBMJIeIO, 

p036MTMCb 6ypeIO 

i nOHa,L\ 6eperoM 

3aCKMfJIMTb qaHKOIO (c. l lO) .  

Styl fyceJl jest  zwięzły, dynamiczny, precyzyjny, trafny, metaforyczny; 
obrazowanie jest świeże, bujne, widoczne, namacalnie zabawne: 

BCTeJIIO KMJIMMOM OCJIiH. 

Bi,L\i6' €TbCJI Bi,L\o CTiH 

3eJIeHb, )KOBTeHb i qepBiHb 

Hi6M BeceH nepBiHb.  

BiJIMH 3aCTiJI ,L\aM Ha CTiJI, 

Me,L\ JIMnHeBMH 3JIOTMX 6,L\)KiJI, 

rpoHa BMHorpa,L\y 

3 3anOBi,L\HMK-Ca,L\y. 

Ha qepiHi - )Kap-BoroHb. 

I 3 TenJIOM )KapKMX ,L\OJIOHb 

2 B. cDpaHKJI, IIOmeHl.I,UallU3M u KalleUOOCKonU3M, [B : ]  B. cDpaHKJI, 'lelloBeK B nouclwx 
CMblClla. C60pHUK, nep. c aHfJI. VI HeM., MOCKBa 1990, c. 70-74. 



EWOLUC JA  P O D M I O T U  L I RYC Z N E G O  W T WÓRC Z O Ś C I  P O E T Y C K I E J  O K S A N Y  L AT U RYŃS K I E j  235 

BHM,ll;y Ha IIOMOCT51 

BRlKH,ll;aTH rOCT51 (c. 1 1 1 ) .  

Zbiór KHHJ/ca eMaJlb jest dedykowany "Jasnej pamięci Jurija Daragana", 
którego staroruskie motywy LaturYllska podchwyciła, kontynuowała, z pie­
tyzmem nazywaj ąc go w swoich wspomnieniach: «lIap;o CMHbOOKJ1Jl» (c. 5 3 5 )  
(wyobrażała go sobie jako posągowego jasnowłosego Rusicza, choć w rze­
czywistości był chudy, śniady, wyglądał j ak Gruzin) . Należy zaznaczyć, 
że przebywając na zesłaniu, Laturyńska utrzymywała serdeczne kontakty 
z innymi ukraińskimi pisarzami i krytykami literackimi, stąd w jej poezji 
widoczne są intertekstualne powiązania (aluzje, reminiscencje, implikacje) 
z twórczością i wybitnymi osobowościami Jurij a Daragana, Ewhena Mała­
niuka, Ołeha Olżycza, Jurija Szerecha (pseudonim Jurija Szewelowa) ,  Ułasa 
Samczuka, Ołeny Telihi i innych. 

Historyczna rozpiętość obrazowania zbioru poezji  - od epoki kamienia 
(cykl IIettepHi MamOHl<U - Rysunki jaskiniowe) po ówczesne wspomnienia­
-fantazje Laturyńskiej o utraconej Ojczyźnie (cykl BOJlUHCbKa MaLIOJliKa -
Majolika Wołyńska) . Styl poetycki - stosownie do nastroju i tematyki: czasem 
surowy, powściągliwy, precyzyjny, tłoczony, innym razem rozbudowany, 
barwny, liryczny. Niepowtarzalna mieszanka nastroj ów: wojowniczość, 
nawet mściwość - a tęsknota za domem; nostalgia, rozpacz - a opór wobec 
losu, a także intymne, nieco erotyczne, będące raczej mirażem niż rze­
czywistością: BiH 6y8 - He 6y8 (Był - nie był, wiersz B8UJ/ca8CJC 8umJC3eM 

y cHi . . .  - Widziałam go jako rycerza we śnie . . .  ). Kwintesencją  zbioru (i całej 
twórczości Laturyńskiej) jest miniatura poetycka Ha 8apmi (Na straży) : 
«51 IIorrilI 60pOHlO 6aTbKiB, / repolB clIaBy, qecTb 6opQiB» (c. 79) ("Bronię 
prochów moich rodziców, / chwały bohaterów, honoru bojowników") .  

W 1 9 5 5  roku oba zbiory poezji TycJla i KHJCJ/ca eMaJlb zostały ponownie 
wydane w Toronto w jednej książce pod tytułem KHJCJ/ca eMaJlb (w niej zna­
lazł się również zbiór BeCeJlKa) .  W przedmowie do zbioru Jewhen Małaniuk 
nazwał Laturyńską "j edną z najj aśniej szych żon ruskich naszej poezji"3 ,  

3 E. MaJIaHIOK, nepeOMoea, [ B : ]  O .  JIJlTypMHcbKa, 3i6paHi meopu, TOpOHTO 1983 ,  
C.  75 .  
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zauważył podobieństwo stylów Laturyńskiej i Oleha Olżycza w ścisłej 
oszczędności słowa, emblematycznej ekspresj i i duchu historyzmu4 • 

Małaniuk-poeta wzruszająco, subtelnie i trafnie ujawnił główne cechy 
artystki: w miniaturze poetyckiej KaMil-lb (Kamień, 1941 ) ,  dedykowanej 
Laturyńskiej - mądrość, wiarę, godność, powściągliwość, prawdomówność, 
ironię; w wierszu BOllUI-lCbKe ( 1 94 1 )  - jej efemeryczność, baśniowość: 

A)K n�a 3aIIIyMHTb BOlIHHCbKa, 

11 Ha OKCaMHT Ta 31IaTorlIaB 

B can' JlHQHX lIerKHX JIJlTypHHcbKa 

BHXOP;HTb rop;yBaTH naB. 

BOpO)KHTb npo BecHy KOlIHIIIHIO, 

JIlO6oB BQilIOBy€ B ClIOBa 

I BHnycKa€ COKilI -nicHIO 

3 ranTOBaHoro PYKaBas • 

W przedziwny sposób słowa Małaniuka charakteryzują zarówno samą poetkę, 
jak i jej podmiot liryczny. 

Zbiór poezji  BecelIKa składa się z dwóch części o tej samej nazwie Kalla 
(Koło) . Pierwszą otwiera głęboko osobisty, z tragicznym załamaniem, wiersz­
-dedykacj a MaMi (Do mamy) - szczere wyznanie córki wobec bliskiego 
człowieka. Wspomnienia z dzieciństwa, wzbogacone motywami ludowymi, 
sięgają  wyżyn wszechludzkości (wiersze CupimKa, BimpRl-luu,R) i skupiają 
się w aforyzmach: 

maCTJI - nanopoTi KBiTKa: 

)KapOM 3aQBiTa€. 

3aQBiTa€ KBiTKa 3pip;Ka, 

p;e? - He KO)KeH 3Ha€. 

CHBa 6ai1Ka CBiTOM 6a€: 

�aCTJI He BKyBaTH. 

4 Tamże, c. 74. 
5 €. ManaHIOK, IIoe3ii", JIbBiB 1992 ,  c.  484-485 .  
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OT o6iw,I\eIII BKOJIO Kpa€M -

CTpiHeIII 6im! xani (c. 1 5 1 ) .  

Oprócz wierszy dla dorosłych w tym dziale znajdują  się również utwory 
dla dzieci. Wydaje się, że tylko dzieci i Laturyńska potrafią tak naturalnie 
połączyć łzy i śmiech (Xmocb npuxoou6, xmOCb '1yJ/Cuu, ,l.f6aot{Hmb opycoco 
6CPC3HH, Y Eoza Ha noo6ip 'H'1Ky, KOJlucaHKa, JIcmHmb JlCJlCKU, cykle JIimHiu 
COHU,c36opom, Ha '1Cm6Cp 3CJlCHUU i inne) . Są też szkice pejzażowe (Ecpc3iJlb ­
Marzcc) , przekłady z Larissy Geniusz i Gabrieli Mistral oraz dedykacje dla 
przyjaciół: CcpncHb (Sicrpicń, do Małaniuka),  Ha mpyHy OJlbJ/CU'1C6i (Na 
trumnę Olżyczowi; dwie ostatnie, niestety, deklaratywne) .  

Drugi dział KOJlo poświęcony "CecTpaM" zawiera fragmenty liryczne 
i humorystyczne, a nawet ironiczne, refleksje nad wiosennym losem 
panny: odnalezieniem pary (CiM 3ipOK, OOHC 6CCCJlbt{C . . .  ) , zalotami (CKaJ/Cu, 
cmoKpomKo . . .  ), uwodzeniem (5IpHOIO npuuullIa 6ccHa), swataniem (5IpuJlo) . 
Sposób tworzenia jest podobny - ludowy i osobisty. Dział ten wzbogacony 
jest również o przekłady na motywy dziewczęco-wiosenne z poezji Geniusz, 
Vaclava Ceneka Bendla, Marii von Ebner-Eschenbach i Karela Jaromira 
Erbena. 

Jedna z podarowanych Szewelowu książek, składająca się z trzech zbiorów 
fyma, KWlJICa CMaJlb i BcccJlKa, została podpisana przez Laturyńską następu­
jąco: "Do Jurija Szerecha autorka w tęsknocie za przemawianiem do serc"6 .  

Jedyny zbiór wierszy Laturyńskiej dla dzieci EcopuK (Bicdronka, synonim 

"słoneczka" - chrząszcza; napisany na początku lat 40. ,  wydany 1 9 56  roku 
w Winnipegu) , z liryczną, nostalgiczną przedmową (prozą) i rysunkami 
autorki, pokazuje  coraz większe zanurzenie poetki w j ej wewnętrznej , 
jasnej , przytulnej , dynamicznej przestrzeni wyobrażeniowej - wspomnieniu, 
fantazji o życiu wiej skich dzieci: chrząszcze, rośliny, zwierzęta, szczegóły 
krajobrazów, gry, zabawki, postacie ludowe i. . .  w ogóle żadnych doro ­
słych. Wiersze w tym zbiorze są obiektywne, rytmiczne; forma jest prosta, 
przystępna. 

6 IO. IlleBeJIboB, Hao KynKolO noneny, Ul,O 6yna OKcaHOIO flflmypuHcbKOIO ,  [B : ]  
O.  JIflTypwHcbKa, 3i6paHi maopu, TOpOHTO 1983 ,  c. 62 .  Szerech to pseudonim Szewelowa. 
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Późna Laturyńska to p o e t k a  k w i a t o w y c h  o b r a z ó w. W zbiorze 
jej wierszy 5Izi1l1w ( Wiosenna pieśń obrzędowa7, Winnipeg-Nowy Jork 1971 ) ,  
wydanym już po śmierci autorki, głównie dzięki staraniom Oksany Sołowej , 
są same rośliny: IIiocHiJ/CHuKu (Przebiśniegi ) ,  BpamKu (Bratki) ,  Aucmpu 
(Astry) i inne - 44 spersonifikowane dialogi kwiatów lub dynamiczne, ryt­
miczne, zabawne opisy ich działań, skoordynowane z porami roku: od 
wiosny do jesieni. Poetycka miniatura Hapu,u3 (Narcyz) dedykowana jest 
Wasylowi Barce, a «IIlIaKyH ql1 IlOlIbOBI1H lIbOHOK» ( "Płakun, czyli len 
polny") - Ułasowi Samczukowi. 

Niepublikowane za życia zbiory poetyckie Laturyńskiej Tyza (Tęsknota) 
i I.J.ap-3iJlJlJl (Magiczny eliksir) zostały włączone do cytowanego wydania 
3i6paHi m80pu (Dzieła zebrane, 1 98 3 ) .  

Tyza zaczyna się o d  nostalgicznego wiersza-hołdu Xymopy ,,JIic" (Do chu­
tora "Las'') , którego wersy imitują płacz / szloch: «B)ł(e . . .  OH, B)ł(e 1II06l1TKJi 
30pRHO / He I.J;BiTyTb B BiKHO. / CTe . . .  OH, CTe)ł(eqKJi 3aOpaHo / B)ł(e gaBHJiM 
gaBHo ! »  (c. 2 3 1 ) .  To, co następuje potem, to już rozpoznawalne, niestety 
wydrążone i deklaratywne miniatury "roślinne", które są głównymi skład­
nikami ostatniego okresu poezj i  Laturyńskiej : PJlcm, KaJlUHa, TpOJlHOa, 
He3a6yobKa itp . ,  w sumie 22 miniatury w dwóch lub czterech strofach; 
miniatura IIi8oHii' (o nieuchronnie "gasnącym" [c. 232 ]  życiu człowieka) 
opatrzona jest epigrafem z poezji Daragana: «TaK qepBoHi€ KP OB rriBoHiH . . .  » 
(c. 241 ) .  

Ukraina/Kobieta / alter ego  nigdy nie  doczekały się oczekiwanego/ 
mitycznego, "zewnętrznego", "przyszłego" 

"wyzwoliciela / zbawcę": 

5I TJiIIIeIO, 6e3CJilIlIHM xBopa. 

[ . . .  l 
JIiTa H crrlIIO, rrogolIaHa u;apiBHa. 

XTO rrpJiHge, 36YAJiTb XTO, MiU;HJiH i BlIaAHJiH? 

XTO, XTO )ł(JiTTH BHece y u;apcTBo u;e 3aBMeplIe? 

7 W języku ukraińskim Jlzill/w to synonim słowa BW-jJ!fjKa - starożytnej słowiańskiej 
pieśni obrzędowej związanej z początkiem wiosny i zbliżającymi się wiosennymi pracami 
polowymi. 
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- retoryczne pytania samotnej Zaczarowanej księżniczki (c. 2 50) pozostały 
bez odpowiedzi. 

W innych wierszach TylU, zwłaszcza w IIicHi npo nepcmeHb (<<ITepCTeHb 
Crra,L\KOBHM, reM, He 3ry6iM! ») (Piosenka o pierścieniu - "Pierścień dzie­
dziczny, nie zgubimy go ! ") ,  pobrzmiewaj ą  echa świeżej , mocnej , bujnej 
poezj i  zbioru [ycJla. PiK 1 648-1918 (napisany 14 stycznia 1948) to podsumo­
wanie ukraińskiej historii z inercyjną już nadziej ą na «cyBepeHHy ,1J;ep)l{aBy» 
( " suwerenne Państwo"; c. 2 5 3 ) .  Jeśli Cara, dedykowana Olżyczowi, jest 
sztuczna i niewyraźna, to miniatura GJleHi TeJli3i jest odczuwalnie cieplejsza, 
bardziej charakterystyczna, wykończona. Wyraźnie autobiograficzny cykl 
dwóch wierszy JJ,py35fM (Do przyjaciół) adresowany jest do tych, których 
utraciła. W wierszu B oeHb cepoi"6 ( W  dzień bohaterów) , napisanym po 
wizycie na  "żołnierskim" (z drugiej wojny światowej) cmentarzu w Anglii, 
słychać tęsknotę Laturyńskiej za "dziwnym mitem Ojczyzny" i echo Fry­
deryka Nietzschego: «- TOM, XTO ,L\aB )KHTTR, / rroMep» (, ,- Ten, Który dał 
Życie, / umarł"; c. 2 59 ) .  

Większość wierszy w zbiorze IJ.ap-3iJlJl5f (w sumie 33  miniatury) to 

"monologi" roślin leczniczych bez manifestacji własnej osoby przez autorkę. 
Z tekstów wynika, że aby stworzyć poetycki "zielnik", Laturyńska studiowała 
literaturę fachową i uzupełniała w ten sposób informacje naukowe, często 
podając w tytułach nazwy łacińskie: «KpOrrHBa ( Urtika dioica) >> ,  «)KHBoKiCT 
(Symphytum officinale) >> ,  «ITOlIHH (Artemisia Absintium)>> i tym podobne. 

Pojawiają się również reminiscencje historyczne: odniesienia do Siczy, 
Bajdy, Sagajdacznego, motywy chrześcijańskie; przewij a  się wizerunek 
św. Pantelejmona - uzdrowiciela, patrona lekarzy i położnych. 

W dorobku poetyckim Laturyńskiej j est n i e w i e l e w i e r s z y a u t o ­
b i o g r a f i c z n y c h: ct>iJlifpaH, He 3Ha/O, 5fK 4e nOttaJlOCb . . .  (zbiór KH5fJICa 
eMaJlb); MaMi, CecmpaM (zbiór BeCeJlKa) ;  Xymopy «JIic», JJ,py35fM (zbiór 
TY2a) . Zamiast tego poetka wiernie wypełniała swoją misję ,  by żyć "życiem 
starożytnych': łączyć dawne i teraźniejsze, swoje i przodków (<<rrparrpa6a6HHi 
u;BiTyTb MOIMH TpaBHi» - "praprababki maje kwitną jak moje") ,  mówić za 
wszystkie ukraińskie kobiety (<<5I )l{eHbąyr 5IpoclIaBHH BHMMy i3 rnyxlIR,L\H» -

"Wyjmę z szuflady perłę Jarosławny" (c. 9 5 ) , wiersz ct>iJlifpaH) ,  śpiewać 

o rodzimej przyrodzie, artystycznie utrwalać obyczaje ludowe. 
Prozatorski zbiór autobiograficzny Laturyńskiej MamepuHKu (napisany 

w 1942 roku, wyd. w 1946 roku w Winnipegu) zawiera liryczny wstęp o tej 
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samej nazwie co  tytuł książki oraz dziewięć krótkich opowiadań z życia 
dzieci i zwierząt: JIJlllbKa, MaMypKa, Ey�bO, PoemuK i inne. To był hołd 
dla "szczęśliwego" (j ak twierdziła autorka w korespondencj i  z Haliną 
Łashchenk08) ,  a w rzeczywistości - dramatycznego (przez ludzkie, a raczej 
nieludzkie okrucieństwo),  spędzonego w chutrze dzieciństwa pisarki. W cen­
trum znajduje się wizerunek jasnej , łagodnej , miłej , ale smutnej i samotnej 
emocjonalnie matki. 

Zachowały się jeszcze dwie niedatowane próbki prozy poetyckiej Laturyń­
skiej : wzruszająca nowela - "wyciąg" 3 oeHHuKa (Z dziennika) (o poddawaniu 
się marzeń rzeczywistości) oraz EaU-Ka3Ka - wyidealizowana, ludowa relacja 
o nadej ściu Wiosny, typowa dla Laturyńskiej synteza motywów pogańskich 

i chrześcijańskich; kończy się znowu apoteozą o Marzeniu, ale już najwyż­
szym: « [  . . .  l XO,L\WB no nOJIIO XTOCb, rn;e He3HaHwH, XTO nOKW 6YB TiJIbKW 
Mpi€IO JIIO,L\eH i TiJIbKH 3a,L\yMoM €,L\WHoro. [ . . . l BiH - HaH,L\06piwwH. A,L\Me 
BiH - BiqHe )KWTTJI. BiH - BOCKpeCJIWH XpWCTOC» ( ,, [ . . .  l szedł przez pole 
Ktoś, jeszcze Nieznany, Kto dotąd był tylko Snem ludzi i tylko Ideą Jedynego. 
[ . . .  l On jest Największym Dobrem. On jest bowiem Życiem Wiecznym. On 
jest Chrystusem Zmartwychwstałym"; c. 504) .  

Skokowy, wznoszący się wektor ewolucji literackiej Laturyńskiej , a zara­
zem jej podmiotu lirycznego, wynika zarówno z czynników zewnętrznych 
(obiektywnych), jak i wewnętrznych (subiektywnych) .  Prawdziwy los autorki 
to cały zespół dramatycznych, tragicznych okoliczności życiowych i osobi­
stych kompleksów psychologicznych: despotyczny ojciec, wczesne sieroctwo 
(matkę straciła w wieku 1 7  lat) , samotność, postępująca głuchota, bezpań­
stwowa Ojczyzna, emigracyjna obcość (<<TaM cepQe - BWCOXJIe JIaTaTTJI, II 
TaM cepQe - Kopa6eJIbHa CHaCTb! »  (c. 97)  - "Więc serce to wyschnięta lilia 
wodna, II serce to sprzęt okrętowy") .  Ratowała się przez edukację i wielo­
aspektową ekspresj ę twórczą. 

Przeszedłszy godną i owocną drogę ziemską, Laturyńska - poetka, 
autorka opowiadań, rzeźbiarka, ceramik, malarka, lalkarka, pisankarka 
(kobieta, która maluje  pisanki - jajka wielkanocne) - pozostawiła wzrusza­
jące wszechstronne liryczne i poetyckie wyznania, refleksje, wizje i przewi­
dywania, życzenia i pragnienia utalentowanej miłującej wolność Ukrainki, 

8 r. JIaLQeHKO, OKcaHa lIJrmYPUHCbKa, [B: l o. JI5!TypMHcbKa, 3i6paHi msopu, TOpOHTO 
1983 ,  c .  76 5 .  
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wyrazicielki humanizmu i państwowości, żeby wzbogacić duchowy potencjał 
narodu, rozpowszechniać ideał tworzenia rodzimej kultury. Laturyńska zdo­
łała stworzyć niepowtarzalny artystyczno-słowny świat panteistyczny, histo­
ryczny, religij no-filozoficzny i mitologiczny, w którym dominują rytualizm, 
obrzędowość, harmonia lub tęsknota za nimi, a który afirmuje integralnego, 
silnego i kulturalnego człowieka, idealne Państwo Ukraińskie. 

Ustalenia niniejszego artykułu otwierają  perspektywę dalszych szczegó­
łowych badań nad zmienną i wielogłosową poezją  Laturyńskiej . 
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S U M M A RY 

The article chronologically highlights the spiritual path of the lyrical heroine of the 
Ukrainian poetess-emigrant Oksana Liaturynska ( 1 902-1970) - from maximalism to 
philosophism. On the materials ofthe poetry collections Husla ( 1938) ,  Kniazha emal' 

(Prince/y Ename/, 1941) ,  Veselka (Rainbow, 195 5 ) , Bedryk ( 1 9 56) ,  Yahilka ( Vesnianka, 

1971) ,  Tuha (Sorrow, 1983 ) ,  Char-Zilla ( 1983) ,  the lyrical prose autobiographical col­
lection Materynky (Marjoram, 1946) main changes of the emotional tone and mood 
(from idealistic youthful desires, impulses, hopes, self-assertion to disappointments, 
and yet - to the indestructibility of search a way out, immortality in pantheism, to 
the creation of the author's proper myth, the writing of Molytvy) have been examined. 
Attention is also directed to various ways of expressing these emotional tones: includ­
ing the speech of the author, the lyrical heroine and role-playing characters' speech. 
A central, collective, truine image of the semi fairy tale "princesses" - alter ego of the 
author / the highly spiritual Woman / Ukraine is distinguished. The emphasis is on 
the potentiality (the term of Victor Franki) of Liaturynska's poetry. 
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In  the books Husli and Kniazha emal' Liaturynska already manifested the main 
mood, motifs and tasks of all her creativity: courage, tenderness and nostalgia; the 
inseparability of civil and intimate, personal, historieal and folklorie-mythologieal; 
the desire to preserve and glorify the cultural heritage of Ukraine (pagan, Christian, 
princely) , to affirm force, will, state ideal - so desirable for the scattered sons and 
daughters of the Fatherland. The master of veiled confession expressed her own 
intimate feelings through landscape sketches, generalized folk-man-made images, 
in particular masculine. She also presented the memories of the childhood enriehed 
with folk motifs. Later Liaturynska became a poetess of floristie imagery: namely, used 
personified dialogues of flowers or tender, dynamie, rhythmie author's descriptions of 
their actions, coordinated with the seasons of the year - from spring to autumn - for 
instance, in the collection Yahilka (synonym to «vesnianka»); composed monologues 

oj the medicinal plants ( in the collection ChaT -Zillia) .  
Partieular attention i s  paid to  the masterpiece ofLiaturynska - the poem Yeronym 

( 1 848) - historiosophieal-religious meditation with a main image of the narrator - the 
ascetie-monk Yeronym, the chronicler of the "difficult days" of the postwar world. 
Under Yeronym's mask can be identified the author's face with her recognizable 
exclamatory intonation, distinct imagery. The female nature of the poetess prevails 
over the rather obscure male image of the monk, whose figure is made fragmentarily, 
with the transitions into polyphonie personal feelings. 

Liaturynska managed to create a unique artistie-verbal pantheistie, historieal, 
religious, philosophieal and mythologieal world in whieh ritualism, rituality, har­
mony or sorrow for them prevail, a world in whieh strong, integral and cultural 
man and an ideal Ukrainian state become consolidated. The material in this article 
can contribute to further detailed study of the variable and multi-voieed poetry of 
Oksana Liaturynska. 
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